
FRASZKI Z WYCIECZKI DO BUKOWINY

Sanktuarium Miłosierdzia Bożego w Łagiewnikach
Najczulszych strun duszy dotyka.

                      Wierzymy, że nie znajdziemy przyczyny,
By nie pokochać Bukowiny.

Lwy salonowe i życiowe ofermy
Przyjeżdżają do Bukowiny na termy.

Długo będziemy wspominali
Boje na kręgielni i występ górali.

              Używaliśmy intelektu, siły i sprytu
              Podczas naszego na kręgielni pobytu.
              Gdy jedni kule do celu posyłali
              Drudzy często ze śmiechu się kulali.

Asia toczyła kule skutecznie i z powabem,
Udowodniła, że kobiety nie są słabe.

Józek i Piotr byli w wielkim sporze
Czy lepszy jest skuteczny, czy ten co więcej może.

              Kwartet górali pokazał w całej krasie,
              Że tańczyć i śpiewać z nimi da się.
              Było też całkiem przedniej marki
              Nasze wspólne wykonanie „Barki”.



              Adam jak trzeba układał swe dłonie
        Na użyczonym przez zespół akordeonie.

Tańczyli sobie Zuzia z Heniem
Z wielką gracją i namaszczeniem.

Duet Stefan i Tomek pokazał, że śpiewać może
Wszystko, wszędzie i o każdej porze.

Czegoś pouczającego, zawsze można się doszukać
W wystąpieniach profesora Awsiuka.

Iwona nie odstawiała lipy
Opowiadając pikantne dowcipy.

     Kto chciał to mógł się obudzić z kacem
Konsumując to, co serwował Jacek.

Byliśmy w państwie prezydenta Ficy,
Który walczy z epidemią pryszczycy.
Przyjaciel Putina tym się chlubi,
Że choć ma euro, to Europy nie lubi.

Maurycy Beniowski w Popradzie znalazł żonę,
Był królem Madagaskaru i miał pomysły szalone.

Trzeba by długo dziękować za to,
Co robiły dla wszystkich Basia z Agatą.
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